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Czy przodkowie św. Piusa X pochodzili z Polski? 

 Dnia 3 czerwca 1951 r. odbyła się w Rzymie beatyfikacja papieża, Piusa X. Starsi 
wiekiem przypominają sobie, że został on papieżem na skutek dość wyjątkowego zbie-
gu okoliczności, a mianowicie zawdzięcza swój wybór także wielkiej odwadze cywilnej i 
zdecydowanemu poczuciu patriotycznemu polskiego uczestnika konklawe z r. 1903, bi-
skupa krakowskiego, kardynała Puzyny. Mniej już jest wiadomo, że wkrótce po swym 
wyniesieniu na stolicę Piotrową wielki ten „odnowiciel wszystkiego w Chrystusie”, jeden 
z największych reformatorów życia kościelnego w dziejach chrześcijaństwa, „papież Eu-

charystii”, Pius X, urodzony w r. 1835 jako syn ubogiego i 
skromnego pracownika w małej mieścinie północno-włoskiej 
Riese, wyniósł w r. 1905 na ołtarze Ślązaka, męczennika za 
wiarę z początków XVII w., urodzonego w Cieszynie, błog. Mel-
chiora Grodzieckiego. Rok później wystosował na ręce prymasa 
Polski, arcybiskupa gnieźnieńskiego i poznańskiego, ks. Sta-
blewskiego, serdecznie napisany list, którym podniósł i pokrzepił 
ducha narodu polskiego, a jeszcze trzy lata później, co również 
nie powinno być dla nas obojętne, kanonizował pracującego nie-
gdyś także w Warszawie Morawianina, św. Klemensa Marię 
Hofbauera (Dworzaka). Gdy w r. 1910 spadła na Polskę szkara-

da zbrodni jasnogórskiej, to Pius X pośpieszył z pociechą, ofiarowując dla klasztoru 
częstochowskiego cenne korony na cudowny obraz Matki Bożej. Gdy zaś następnego 
roku zawakowała przez śmierć kardynała Puzyny stolica biskupia krakowska, wyniósł 
na nią i własnoręcznie konsekrował swego przybocznego szambelana, a pod koniec ży-
cia kardynała, księcia Sapiehę. W niektórych, z różnych powodów mniej życzliwych Piu-
sowi X, kołach włoskich i nie włoskich mówiono o nim, że jest „obcym typem między pa-
pieżami” i że „posiada tylko przeciętną inteligencję”. Temu ostatniemu zarzutowi prze-
czą jego liczne, bardzo śmiałe, przełomowe, programowe na przyszłość, niekiedy 
wprost rewolucyjne i niezwykle owocne przedsięwzięcia. Dla nas w tej chwili jest naj-
ważniejsze, że już w niespełna dziesięć lat po zgonie podjęto jego proces beatyfikacyj-
ny i że proces ten zdążył już się pomyślnie zakończyć, tak iż po zmarłym blisko 400 lat 
temu św. Piusie V, Pius X jest dopiero pierwszym następnym papieżem, którego spo-
tkał wielki w Kościele przywilej beatyfikacji.  
 Otóż poza pewnymi ośrodkami na Śląsku, prawdopodobnie nigdzie indziej w kra-
ju nie słyszano, że w powiatach Opolszczyzny są wieśniacze rodziny, które chlubią się 



pokrewieństwem z Piusem X. Twierdzą one, że ojciec papieża pochodził ze Śląska 
Opolskiego, nazywał się Krawiec, a jako młodzieniec w czasie wojny napoleońskiej, 
chroniąc się przed pańszczyzną, czy też przed wzięciem do pruskiego wojska, zbiegł do 
północnych Włoch i zmieniwszy nazwisko na włoski jego odpowiednik: Sarto, pozostał 
tam na stałe. Na potwierdzenie tych opowieści przechowują starannie i demonstrują 
ciekawym wykazy genealogiczne, w których punktem wyjścia jest (rzekomy czy rzeczy-
wisty?) dziadek Piusa X ze strony ojca, a jednym z członków sam papież. 
 Gadki na ten temat szczególnie żywo krążyły w okresie panowania w Niemczech 
Hitlera, kiedy to niemieckie władze domagały się od różnych funkcjonariuszów publicz-
nych i osób składających dyplomowe egzaminy państwowe dowodów aryjskości ich po-
chodzenia, skutkiem czego wielu musiało na gwałt szperać w księgach metrycznych i 
innych źródłach i wypisywać stamtąd swoich przodków. Między innymi dość często wte-
dy rozprawiano o owym rzekomym polskim pochodzeniu Piusa X w ulubionym miejscu 
pielgrzymek śląskich, klasztorze OO. Franciszkanów na Górze św. Anny, i w domu ma-
cierzystym założonego przez Edmunda Bojanowskiego zakonu śląskich sióstr Służebni-
czek NMP w Porębie. 
 Sam otrzymałem tę dla mnie sensacyjną wiadomość z ust jednego z OO. Fran-
ciszkanów świętojańskich dopiero w dzień Zielonych Świąt 1951 r., niebawem zaś po-
wtórzyła mi ją, z dodaniem jeszcze niektórych szczegółów, przełożona generalna Sióstr 
Służebniczek. Dziesięć dni później dostarczono mi do wglądu specjalnie na ten cel wy-
pożyczony z Dolnej jeden z tych pieczołowicie chronionych i mimo niedawnej burzy wo-
jennej, która i przez Dolną przechodziła, szczęśliwie dochowanych „dowodów pokre-
wieństwa”. 
 Jest to średnich rozmiarów (46 x 37 cm), pięknie wykonane i gustownie oprawio-
ne przeznaczone do zawieszenia na ścianie, odbicie popiersia Piusa X na dobrym kar-
tonie, na odwrotnej stronie którego widnieje dużym, kaligraficznym pismem wprawną 
ręką wypisana tablica genealogiczna. Zestawiono ją, jakby z podanych tam dat wypły-
wało, w kilka albo kilkanaście lat po śmierci papieża i, oczywiście, w języku, który naon-
czas obowiązywał w szkole i w urzędach Opolszczyzny, czyli niemieckim. Niestety, oso-
ba trzecia, która mi tę tablicę przywiozła, nie umiała podać nazwiska jej właściciela, ani 
też kto ją spisywał. 
 Głosi ona, że we wsi Boguszyce było niegdyś małżeństwo Krawiec (Krawietz). 
Tablica wymienia pięcioro ich dzieci. Z tych pierwszy syn, Antoni. Drugi syn (bez poda-
nia imienia) zbiegł w czasie wojny 1812/13 r. do Ameryki. Trzeci syn (również bez poda-
nia imienia) zbiegł w czasie tejże wojny do Riese w północnych Włoszech, tam ożenił 
się, był urzędnikiem pocztowym i miał ośmioro dzieci. Z boku na marginesie tej pozycji 
dodano tą samą ręką: „Vater des Giuseppe (Joseph)”. (…) 
 Tyle tablica. Zachodzi pytanie, co sądzić o podanej przez nią historii Krawiec-
Sarto. Wyznaję, że dla Polaka i czciciela pamięci wielkiego papieża jest ona bardzo po-
nętna. Tym więcej, że miałem szczęście, aż dwukrotnie widzieć z bliska Piusa X i oby-
dwa razy uderzał mnie jakiś inny, aniżeli u Włochów, wyraz jego oczu, mało włoska ce-
ra i rysy twarzy a także jakiś inny układ czaszki.  



• Dziś odbywa się pielgrzymka kobiet i panien do Piekar Śląskich. Łączymy się w 

modlitwie z pielgrzymującymi do Matki Boskiej Piekarskiej. 

•  Zapraszam na Nieszpory w niedzielę o godz. 16.30. 

• W czwartek po rannej Mszy św. zapraszam na Adorację Najświętszego Sakramen-

tu. 

•  Okazja do Spowiedzi św. codziennie przed każdą Mszą św.  

•  Pielgrzymka ministrantów do Katedry Chrystusa Króla w Katowicach odbędzie się 

w sobotę 31 sierpnia. 

•  W dzisiejszym „Gościu Niedzielnym”:  

- 12 lat przed masakrą w Rwandzie Maryja podczas objawień przestrzegała przed 
bratobójczą wojną, w której życie straciło blisko milion ludzi. I gdzie był ten Wasz 
Bóg? To pierwsze pytanie jakie pojawia się w necie pod kolejnym newsem o woj-
nach i zawirowaniach. W dzisiejszym wydaniu „Gościa Niedzielnego” Marcin Jakimo-
wicz przypomina objawienia maryjne wzywające do nawrócenia bezpośrednio przed 
wojnami, które wkrótce miały nadejść. Objawienia w Fatimie zapowiadające II wojnę 
światową, w Medjugorie krwawe wydarzenia na Bałkanach, czy w Kibeho zapowia-
dające bratobójczą wojnę w Rwandzie pokazują że Bóg nie zostawia nas samych 
przed złem, że zawsze jest przy nas i ratuje człowieka. 
Ponadto w Gościu: 
- dzień z życia pielgrzyma w drodze na Jasną Górę; 
- o mobilizacji modlitewnej Polaków przed Bitwą Warszawską w 1920 roku, która 
wpłynęła losy świata; 
- 27 lat bez Boga – świadectwo nawróconego gangstera, który od 15 lat opowiada 
swoją historię. 

• Kolekta w przyszłą niedzielę przeznaczona jest na  Wydział Teologiczny Uniwersy-

tetu Śląskiego. „Bóg zapłać” za dzisiejsze ofiary na wydatki związane z remontem 

dachu naszego kościoła. 

OGŁOSZENIA  DUSZPASTERSKIE 

Obecnie gdy usłyszałem te opowieści śląskie, mimo woli nasuwa się myśl, czy przypad-
kiem nie mieli jednak racji ci, którzy mu zarzucali „obcość typu”, a to nie tyle z powodu 
jego niezwykłej prostoty w obcowaniu ze światem i odmiennej postawy duchowej, o któ-
re im zapewne chodziło, ile raczej z przyczyny jego pół-obcego, w tym wypadku pół-
słowiańskiego, pochodzenia. Z drugiej jednak strony nawet posiadanie takiej metryki nie 
powinno z góry przesądzać o sprawie, trzeba by bowiem najprzód bardzo starannie 
sprawdzić, czy czasem nie została ona spreparowana (sfałszowana) ex post. 

Z materiałów ks. Józefa Umińskiego, zmarłego we Wrocławiu 1.05.1954 r. 



IIINTENCJENTENCJENTENCJE  M  M  MSZYSZYSZY   św. od 19 sierpnia do 25 sierpnia 2013 r. 

19.VIII. 
Poniedziałek 

Rocznica Objawienia 

Matki Bożej w Fati-

mie,  

Wspomnienie św. Jana 

Eudesa 

g. 1800 Koncelebra 

1) Do Miłosierdzia Bożego i Matki Boskiej Fatimskiej z po-
dziękowaniem za odebrane łaski, z prośbą o dalszą Opiekę 
Bożą i zdrowie dla Krystyny Krusz z okazji urodzin oraz o 
błogosławieństwo Boże dla rodziny. 
2) Za + Franciszkę Durynek w rocznicę śmierci. 

20.VIII.  
Wtorek 

Wspomnienie 

św. Bernarda opata i 

Doktora Kościoła  

g. 700 

 
 
 
 
g. 1800 

- Do Miłosierdzia Bożego i Matki Boskiej Częstochowskiej z 
podziękowaniem za odebrane łaski, z prośbą o Opiekę Bo-
żą i zdrowie dla Kazimiery Dereń z okazji 85. rocznicy uro-
dzin. 

Te Deum 

- Za ++ Augustynę i Maksymiliana Dworaczek. 

21.VIII. 
Środa 

Wspomnienie św.  

Piusa X, papieża 

g. 700 
 
 
 
 

- Do Miłosierdzia Bożego i Matki Boskiej Częstochowskiej z 
podziękowaniem za odebrane łaski, z prośbą o dalszą 
Opiekę Bożą i zdrowie dla Danuty Hanke z okazji 75. rocz-
nicy urodzin oraz o błogosławieństwo Boże dla rodziny. 

Te Deum                         

22.VIII. 
Czwartek 

Wspomnienie 

NMP Królowej 

g. 700 

 

g. 1800 

- Za ++ Elżbietę, męża Pawła, wnuczkę Mariolę. 

po Mszy św. Adoracja Najświętszego Sakramentu 

- Za + Bogusława Kuś w 1. rocznicę śmierci. 

23. VIII. 
Piątek 

Wspomnienie św. Róży 

z Limy, dziewicy 

g. 700 
g. 1800 

- Za + Stefana Gogolok w 1. rocznicę śmierci. 
- Za + Jana Konczelskiego w 25. rocznicę śmierci. 

24.VIII. 
Sobota 

Święto św.  
Bartłomieja  

Apostoła 

g. 700 

 
g. 1800 

-  Za ++ rodziców Engelberta i Helenę Kuczera, Bernarda i 
Alicję Tułaj oraz Alojzego Mierzwa. 
- Za ++ Łucję i Witolda Kuś w rocznicę śmierci. 

25.VIII. 
NIEDZIELA 

21 ZWYKŁA  

W CIĄGU ROKU 

 

g. 630 

g. 700 

 

 
g. 1000 
 
 
 
 
g. 1630 
g. 1700 

Godzinki ku czci Matki Boskiej 
- Za + Marka Kemskiego w 7. rocznicę śmierci, rodziców 
Ewę i Zygmunta Kemskich, Edwarda Gózdeckiego, Zyg-
munta Słowik, Antoniego i Bernarda Dubietko. 
- Do Miłosierdzia Bożego i Matki Boskiej Częstochowskiej z 
podziękowaniem za odebrane łaski, z prośbą o Opiekę Bo-
żą i zdrowie dla małżonków Ireny i Jacka Łapicz z okazji 
25. rocznicy ślubu oraz o błogosławieństwo Boże dla rodzi-

ny.                                                                        Te Deum 
Nieszpory 

 - Za + Stanisławę Sobczyńską jako 30-dniowa. 


